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OR.0012.1.22.2013

P r o t o k ó ł  Nr 22/13

ze wspólnego posiedzenia Komisji Rewizyjnej oraz Komisji Gospodarki Komunalnej i Mieszkaniowej, odbytego w dniu 3 grudnia 2013r. 

w godz. od 1100 do 1215.
Obecni na posiedzeniu:

· członkowie Komisji Rewizyjnej:

1. p.Edward Gabryś

- Przewodniczący

2. p.Antoni Szlanga

- Z-ca Przewodniczącego

3. p.Leszek Pepliński

4. p.Rafał Mielecki

5. p.Krzysztof Haliżak

6. p.Stanisław Kowalik

7. p.Andrzej Mielke

Członkowie Komisji nieobecni:

1. p.Renata Dąbrowska

- usprawiedliwiona
Komisja składa się z 8 członków, obecnych na posiedzeniu – 7, nieobecnych – 1, stwierdzono quorum i Komisja jest władna do podejmowania prawomocnych opinii i wniosków.

· członkowie Komisji Gospodarki Komunalnej i Mieszkaniowej:

1. p.Antoni Szlanga

- Przewodniczący

2. p.Józef Skiba

3. p.Marian Rogenbuk

4. p.Gabriela Wegner

5. p.Edward Gabryś

6. p.Stanisław Kowalik

7. p.Kazimierz Drewek

8. p.Grzegorz Wirkus

9. p.Marek Szmaglinski

Członkowie Komisji nieobecni:

1. p.Renata Dąbrowska

- usprawiedliwiona

2. p.Dariusz Szczepański
- usprawiedliwiony
Komisja składa się z 11 członków, obecnych na posiedzeniu – 9, nieobecnych 2, stwierdzono quorum i Komisja jest władna do podejmowania prawomocnych opinii i wniosków.

· spoza Komisji:
1. p.Tomasz Kamiński

- Dyrektor Wydziału PRiWZ

2. p.Radosław Osiński

- Portal internetowy chojnice.com

Wspólne posiedzenie Komisji otworzył Przewodniczący Komisji Gospodarki Komunalnej i Mieszkaniowej Pan Antoni Szlanga, powitał zebranych członków obu Komisji, Pana Dyrektora oraz przedstawiciela mediów. Zaproponował poniższy porządek posiedzenia:

1. Analiza i opiniowanie materiału sesyjnego.

2. Rozpatrywanie spraw bieżących.

Porządek posiedzenia przyjęto przez aklamację.

Ad. 1

Projekt uchwały w sprawie uchwalenia budżetu miasta Chojnice na 2014r.
Przewodniczący Antoni Szlanga – poprosiłbym Przewodniczącego Komisji Budżetu, a zarazem członka naszej Komisji Pana Mariana Rogenbuka o taką krótką informację na temat projektu budżetu na rok 2014 oraz na temat stanowiska Komisji Budżetu w tym temacie.

· Radny Marian Rogenbuk – postaram się w telegraficznym skrócie. Nie ma stanowiska Komisji Budżetu, bo my się spotykamy w środę 11 grudnia po raz kolejny, bo w zasadzie dzisiejszy dzień potraktowaliśmy jako ewentualne pytania do Pani Skarbnik i jej wyjaśnienia. Co można generalnie powiedzieć? Są dwie zasady, które są takie obligatoryjne na rok przyszły. Pierwsza to, że wydatki bieżące nie mogą przewyższać dochodów bieżących budżetu, planowanych 
i później faktycznie wykonanych za dany rok. Czy to dobrze, czy to źle? Ja chcę powiedzieć, moje jest takie zdanie, zresztą chyba taka jest logika, że to jest dobre, mimo wszystko dobre 
z uwagi na to, że poskramia już z samego założenia apetyty przewyższające możliwości pozyskania dochodów, bo tego robić nie można, bo po prostu narazilibyśmy się na to, że nie możemy budżetu przyjąć. Natomiast drugie obostrzenie, które będzie obowiązywało od przyszłego roku, bo przypomnę, że do końca tego roku, do 31 grudnia obowiązują dwa wskaźniki, zadłużenie nie może przekraczać 60% dochodów roku budżetowego i spłata rat plus koszty obsługi długu nie może przekraczać 15%, w przypadku, kiedy budżet państwa przekroczyłby wskaźnik 50%, to nasz koszt obsługi nie mógłby przekroczyć 12% i chcę powiedzieć, że, zresztą tak mówiłem na Komisji Budżetu, bo taka jest prawda, przez całe 15, a w zasadzie teraz już 16 lat budżetowych my nigdy 12% nie osiągnęliśmy, nigdy 12% nie przekroczyliśmy, najwyżej na etapie planowania było to 11,6%, a najczęściej oscylowało to od 8 do 11%. Mając takie dwa wskaźniki, na to głównie zwracaliśmy uwagę i staraliśmy się bezpiecznie zaciągać kredyty, żeby nie przekroczyć tych dwóch wskaźników. Natomiast od przyszłego roku, od stycznia mamy być rozliczani z art.243 ustawy o finansach samorządu terytorialnego, która mówi, że, to jest taki dosyć skomplikowany wzór i tak na chłopski rozum jak by go wytłumaczyć, że wskaźnik lewej strony, czyli spłata rat kredytów plus koszty obsługi kredytów podzielone przez wielkość dochodów budżetu planowanego, czyli w tym przypadku 2014, muszą być mniejsze lub co najwyżej równe wskaźnikowi będącemu sumą trzech wskaźników, z jednej strony roku 2011, 2012 i trzech kwartałów roku 2013, w tych wskaźnikach jest tak, w liczniku dochody bieżące plus wysokości wpływów ze sprzedaży mienia minus wydatki bieżące i to dzielone przez dochód całościowy danego roku. Teraz tak wyliczony wskaźnik za 2011 jest 7,39%, za rok 2012 jest 10,49% i za trzy kwartały tego roku, ale to przypomnę jeżeli chodzi o sprzedaż mienia, to są wartości planowane, tak się przyjmuje, czyli 13.162.000 zł i jest to 11,46%, czyli razem te trzy wskaźniki zsumowane i podzielona na trzy dają 9,78%, a my mamy do spłaty w przyszłym roku kwotę 7.749.900 zł plus koszty obsługi 3.124.416 zł, czyli 8,73% i te 8,73% jest mniejsze od 9,78% i wszystko w porządku na etapie planowania. Natomiast ja będę o tym mówił na sesji, jakie może być wykonanie w roku 2013, oczywiście będzie ono znakomicie mniejsze i obniży ten wskaźnik po prawej stronie, ale jeszcze na tyle bezpiecznie, czy w miarę bezpiecznie, że będzie on jeszcze trochę większy od 8,73%. Natomiast problem zacznie się w latach przyszłych. W związku z tym w latach przyszłych tak, albo duża sprzedaż mienia, albo daleko idące oszczędności w wydatkach, które musiałyby być mniejsze od dochodów bieżących. Póki co na budżet roku 2014 założone jest równoważenie się wydatków bieżących z dochodami bieżącymi. Czyli z jednej strony nie możemy przekroczyć dochodów bieżących planując wydatki bieżące, 
a z drugiej strony ten wskaźnik na moment przyjmowania budżetu będzie bezpieczny, wykonalny, natomiast planowanie na rok 2015 na ten moment nie chcę się wypowiadać.
Co do samego budżetu zaplanowania, to uważam, że mając na uwadze te dwa kryteria, bo to ktoś, kto planuje budżet, to musi zawsze mieć przed oczami, to zarówno po stronie dochodów, jak i wydatków jest on zaplanowany tak, jak można, inaczej się nie da, ale z drugiej strony musimy mieć świadomość, że bez zwiększenia dochodów nie można zwiększać wydatków, praktycznie nawet powiedziałbym o 1.000 zł.

Teraz pytanie takie i moje jest zdanie tego typu, że jeżeli chodzi o dochody, są one bezpiecznie zaplanowane, a wydatki, cały czas powtarzam, jeżeli po stronie dochodów nic się nie zmieni, to i wydatków nie będzie można zwiększać, czyli to, co jest zaplanowane, to będzie musiało być constans. Są pewne tytuły, które zarówno po stronie dochodów, jak i wydatków na przykład nie występują w tym planowaniu, bo na przykład stypendia dla uczniów jest zero i tak zawsze jest pod koniec roku, bo dopiero w roku budżetowym jakieś tam kwoty sukcesywnie spływają.

Tak, że tak to wygląda, jeżeli chodzi o budżet przyszłego roku.

Teraz gdyby ten wskaźnik 243 miał obowiązywać przez lata następne, to tak, albo musimy uzyskiwać duże wartości ze sprzedaży mienia, tylko to się też wyczerpie, musimy mieć tego świadomość, tym bardziej, że niedużo mamy do sprzedania, chyba, że w przyszłości, za dwa, trzy lata, przepraszam za taką obstrukcję, ale będzie można sprzedawać uczniów ze szkołami, to wtedy może byłyby dochody większe, tak, jak przedszkola, lub też będzie trzeba zakładać oszczędność na wydatkach tak, żeby różnica między dochodami a wydatkami stanowiła kilka milionów złotych plus do tego 3-4 miliony ze sprzedaży po to, żeby robić wskaźniki na poziomie 9%. Ja użyłem takiego określenia, że w zasadzie jak by rozmawiać z ludźmi na czym polega planowanie budżetu, to poza Panią Skarbnik Krystyną Perszewską, to nikt się na tym nie zna zupełnie. Do tej pory uważam, że to były czytelne, jasne dwa parametry, 60% i 15%, to prosto można było je sobie wyliczyć, masz budżet po stronie dochodów 124.000.000 zł łącznie, można się maksymalnie zadłużać do 60%, prosto to wyliczyć, każdy to zrobi po kilku klasach szkoły podstawowej. Podobnie, jeżeli chodzi o koszty obsługi zadłużenia, bo suma rat spłat kredytów w danym roku plus koszty obsługi, czyli odsetki od zaciągniętych wszystkich kredytów, tych, które spłacamy i tych, które jeszcze mają okres karencji w spłatach, to suma podzielona przez i wiadomo, daje nam określony procent. Natomiast jeżeli chodzi o wyliczenia te trójczęściowe 
z wzoru 243, to jest to już inna szkoła jazdy, inne planowanie, na pewno bardziej skomplikowane. Mało tego, które w linii prostej przy niemożliwości oszczędzania dużych kwot pieniędzy 
w naszych warunkach, idących rzędu 5-6 milionów rocznie, to spowodują to, że powiedziałem, że 80% samorządów udusi się i nie będzie w stanie zaplanować budżetów w przyszłości, bo dowcip na czym polega? Jeżeli nie będziemy po pierwsze, albo wydatki bieżące przekroczą dochody bieżące lub też nie będziemy mieścić się w tym parametrze, to musimy albo program naprawczy uchwalać w przyszłości, albo coś robić, bo w linii prostej nie będzie można przyjąć budżetu.
Gwoli ścisłości chciałbym powiedzieć, że w roku 2011 dochody bieżące były o 3.500.000 zł większe od wydatków bieżących, bo 94.500.000 zł dochody, wydatki 91.000.000 zł, w roku 2012 dochody 100.964.000 zł, wydatki 95.997.000 zł, na rok bieżący, w tym, w którym jesteśmy, plan po stronie dochodów 100.670.000 zł, plan po stronie wydatków 100.358.000 zł. Na rok przyszły mamy 101.500.000 zł i 101.500.000 zł, w zasadzie co do złotówki równoważący. Teraz jak tak jeszcze po cichu liczę, że po rozliczeniu bieżącego roku, ja bym sobie życzył 
i myślę, że tak może być, może 1,5 do 2 milionów w najlepszym przypadku zostanie tej różnicy, która powiększona o sprzedaż mienia, a ona w warunkach roku 2013 może między 4 a 5 milionów będzie oscylować, to wtedy określi nam wskaźnik za 2013 rok, to praktycznie zrównoważenie w następnym budżecie wydatków z dochodami to będzie warunek sine quo non, 
a w zasadzie jeżeli to będzie obowiązywać, to daleko idące oszczędności.
· Przewodniczący Antoni Szlanga – ja sobie pozwoliłem celowo nie poprosić Pani Skarbnik Miasta na nasze posiedzenie, ponieważ kolega Marian jest doskonale zorientowany, przeanalizował to od naszej strony, to znaczy od strony radnych, tak, że sądzę, że te wyjaśnienia na teraz nam wystarczą, natomiast jakie będą ustalenia i opinie Komisji Budżetu dowiemy się na sesji.
Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały w sprawie przyjęcia wieloletniej prognozy finansowej

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały w sprawie zmian w budżecie miasta Chojnice na 2013r.
Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały w sprawie zasad udzielania dotacji na prace konserwatorskie, restauratorskie lub roboty budowlane przy zabytku wpisanym do rejestru zabytków

Przewodniczący Antoni Szlanga – jak wiemy zmieniły się trochę zapisy ustawowe, zatem ten regulamin trzeba było dostosować, on de facto nie wnosi istotnych zmian, zapis do 50% obowiązywał poprzednio, jednak decyzją zespołu, który opiniował wnioski o udzielenie dotacji na prace konserwatorskie, zmieniliśmy wówczas tą górną granicę do 40% przyjmując, że możemy zadowolić w ten sposób większą liczbę zainteresowanych. Z tego, co wiem od Pani Konserwator, jest już w tej chwili sporo wniosków, tak, że zespół prawdopodobnie będzie się jeszcze w grudniu spotykał i określi, które obiekty będą remontowane. Cechą pozytywną, dotyczącą centrum jest to, że ZGM wspólnie 
z właścicielami pojedynczych lokali zdecydował się na zmianę elewacji budynku rogu ulicy 
31 Stycznia i Cechowej, ma tam zostać przywrócony stan pierwotny, który został zniszczony, teraz ma zostać odnowione, czyli praktycznie cały Rynek będzie wyglądał przyzwoicie.
Jeszcze jedna informacja dotycząca rewitalizacji obiektów zabytkowych, otóż Pani Konserwator prowadzi cały czas dialog z Wojewódzkim Konserwatorem Zabytków i okazuje się, że to, co proponowaliśmy, aby poszerzyć strefę konserwatorską o ulicę Mickiewicza, Piłsudskiego, Dworcową, to nie wchodzi w rachubę. Natomiast jest możliwość wyodrębnienia tam poszczególnych posesji, które będzie można konserwować ze względu na wiek tych obiektów. Jeżeli Konserwator taką opinię pozytywną prześle, to wówczas będzie możliwość, to, o czym mówił radny Skiba, ten budynek na zjeździe z ulicy Dworcowej na Aleję Brzozową również w jakimś czasie remontować, chociaż chcę powiedzieć, że tam akurat nakłady będą zapewne ogromne i być może na teraz nie wystarczy.
· Radny Krzysztof Haliżak – rozumiem, że decyzje będzie podejmować zespół.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – zespół wydaje tylko opinie, decyduje Burmistrz. Jest to zapis budżetowy, jest kwota przeznaczona w budżecie na realizację tego zadania, zespół jest ustalony i on opiniuje poszczególne wnioski, natomiast decyzje podejmuje Burmistrz.
· Radny Krzysztof Haliżak – czy w opinii jest też zalecenie co do kolejności, bo na jakiej zasadzie będą wybierane w przypadku budynków tak samo starych, tak samo atrakcyjnych, na jakiej zasadzie będzie wyglądał wybór? Jeżeli nie są to jasno określone kryteria, to może zachodzić podejrzenie, że zagrają wagę czynniki poza merytoryczne, że tak to ujmę.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – akurat tak się składa, że cztery osoby siedzące przy tym stole jest w składzie tego zespołu opiniującego, czyli Andrzej Mielke, Marian Rogenbuk, Stanisław Kowalik i moja osoba.

· Radny Stanisław Kowalik – ja myślę, że tutaj będzie najważniejszą rzeczą wykazanie, jaką kwotą będziemy dysponowali, bo to jest bardzo ważny aspekt do tego, żeby przymierzyć się do poszczególnych budynków i wówczas będziemy rozpatrywali, co i za ile będziemy mogli sobie pozwolić na wskazanie już konkretnego obiektu.

· Radny Krzysztof Haliżak – rozumiem, że regulaminu pracy tego zespołu, tego ciała opiniującego nie ma. Nie chodzi tutaj o kwotę, tylko chodzi konkretnie o to, w jakiej kolejności będziemy remontować, czy decyduje na przykład wysokość wkładu własnego, czy decyduje na przykład odległość od Rynku. Jakie to są kryteria, czy to jest jasno określone, do tego zmierzam.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – nie. Natomiast była w ubiegłym roku taka oto sytuacja, że starczyło środków na to, żeby pokryć wszelkie wnioski, które zostały złożone.

· Radny Marian Rogenbuk – pamiętajmy, że4 w budżecie przyszłego roku, póki co, nie ma żadnych środków na to zadanie. Natomiast na rok bieżący, ale to nie było w budżecie, który przyjmowaliśmy, tylko wprowadzone to było bodajże w lutym z kwotą 250.000 zł dokładnie. 
W regulaminie jest zapis, że do 50% można dofinansować, natomiast propozycja padła taka, żeby do 40% i dofinansowaliśmy 40%, w jednym przypadku 50% i dofinansowane były wszystkie zgłoszenia, to były trzy przy ulicy Młyńskiej, na Rynku „styropian owiec” i tutaj było 50%, Nowe Miasto jedne, albo dwa obiekty i na to wydaliśmy trochę ponad 170.000 zł, pozostała kwota została niewydatkowana. Nie było problemu kogo wybrać, komu nie dać, wszystkie złożone wnioski dofinansowanie otrzymały. Warunek jest taki, że muszą być kosztorysy, jaki jest łączny koszt remontu i oczywiście należy wykazać się na koniec fakturami na kwotę dofinansowania.
· Przewodniczący Antoni Szlanga – zasada jest taka, musi być zgoda, na przykład jeżeli to jest Wspólnota, to musi być zgoda wszystkich podmiotów, które są współwłaścicielami.
· Radny Krzysztof Haliżak – chodzi mi o taką rzecz, że w tym roku pieniędzy na to nie ma, 
w przyszłym roku wnioski będą spływały do listopada, więc to będzie, okres realizacji przeciągnie się w dwa lata, a przez te dwa lata może napłynąć tyle wniosków, że muszą być określone jasno kryteria, bo powiedzmy będzie pieniędzy na 10 budynków, a wniosków będzie 20 i na jakiej zasadzie przydzielać, po uważaniu?
· Radny Marian Rogenbuk – tego nie można wykluczyć, natomiast póki co środków nie ma 
i jeżeli, jeszcze raz powtarzam, nic się nie zmieni po stronie dochodów, to nie będzie środków, od razu można powiedzieć, że nie będzie. Ja żywię nadzieję, że tak nie będzie, ale dzisiaj byłoby to wróżenie z fusów, tym bardziej, że przecież w miesiącu grudniu nie wiemy, jak tak do końca będzie wykonanie po stronie dochodów i po stronie wydatków.
· Radny Krzysztof Haliżak – w takim razie bym poprosił o to, żeby odpowiedzialny urzędnik przygotował coś na wzór regulaminu pracy takiej komisji.

· Radny Marian Rogenbuk – na pewno jeżeli wniosków byłoby więcej niż możliwości, to regulamin musi być precyzyjny.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – uważam, że jest to wniosek słuszny i skierujemy go do Burmistrza o przygotowanie regulaminu przyznawania dotacji na te prace.

Połączone Komisje: Gospodarki Komunalnej i Mieszkaniowej oraz Rewizyjna wnioskują o przygotowanie odpowiedniego regulaminu przyznawania dotacji na prace konserwatorskie, restauratorskie lub roboty budowlane przy zabytku wpisanym do rejestru zabytków.
- 13 głosów „za” (jednogłośnie).
Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały w sprawie uchwalenia Miejskiego Programu Profilaktyki i Rozwiązywania Problemów Alkoholowych i Przeciwdziałania Narkomanii na 2014 rok

· Radny Krzysztof Haliżak – w przedstawionym projekcie uchwały jest zapis: „Uczniowie przyznają się do złego traktowania ich przez rodziców lub starsze rodzeństwo, zgłaszają zachowania przemocowe w domach. Uczniowie ci objęci są pomocą szkoły, a rodzice kierowani są do placówek pomocowych”. Teraz sytuacja osobista, siostrzenica przyszła do mnie, bawiła się, narobiła bałaganu, ja poprosiłem ją, żeby posprzątała. Ona poszła do rodziców i poskarżyła się, że wujek ją źle potraktował. Teraz mam pytanie, jaka jest definicja złego traktowania, czy w takim razie na podstawie tego zgłoszenia wujek pójdzie do placówki pomocowej? Do tego może dojść, musi to być doprecyzowane. Czy znamy definicję złego traktowania? Chyba nie.
· Przewodniczący Antoni Szlanga – podejrzewam, że to jest wyjęte wprost z ustawy.

· Radny Krzysztof Haliżak – jak pójdziemy dalej, to tutaj te definicje w innej uchwale są określone typu przemoc seksualna, przemoc słowna, przemoc fizyczna, przemoc psychiczna i tak dalej. Jest taka sytuacja, że jest tutaj parę kwiatków i należałoby dokładnie przeanalizować treść uchwały i żeby ewentualnie jeszcze na sesji przygotować poprawki, co można skreślić, co ewentualnie zweryfikować.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – mamy w naszym gronie Przewodniczącego Komisji ds. Społecznych i zaapelowałbym, aby ta właśnie Komisja dokładnie przeanalizowała te dwa projekty uchwał.
Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały w sprawie przyjęcia Miejskiego Programu Przeciwdziałania Przemocy 
w Rodzinie oraz Ochrony Ofiar Przemocy w Rodzinie na lata 2014-2018

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały zmieniającej uchwałę Nr XXXVIII/409/13 Rady Miejskiej w Chojnicach 
z dnia 25 listopada 2013r. w sprawie przyjęcia programu współpracy Gminy Miejskiej Chojnice w 2014 roku z organizacjami pozarządowymi i podmiotami, o których mowa w art. 3 ust. 3 ustawy z dnia 24 kwietnia 2003r. o działalności pożytku publicznego i o wolontariacie
Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Ad. 2

W sprawach bieżących poruszono poniższe problemy:

Przewodniczący Antoni Szlanga – przypominam, że swego czasu rozmawialiśmy o miejscach parkingowych na Osiedlu Spółdzielczym, była skarga od mieszkańców, jest 195 lokatorów na tym Osiedlu, mają 17 miejsc parkingowych dostępnych dla siebie. W „Czasie Chojnic” 31 października ukazał się artykuł, gdzie wypowiada się Prezes Chmurzyński, który twierdzi, że w okolicy jest mnóstwo miejsc parkingowych, wskazując miejsca parkingowe przy ulicy Warszawskiej, nawet przy ulicy Łanowej, gdzie jego zdaniem jest blisko i do Urzędu dotarło pismo, odpowiedź, ponieważ Wydział Gospodarki Komunalnej zgodnie z naszym zobowiązaniem wystąpił do Spółdzielni Mieszkaniowej, jak widzi ten problem i Prezes odpowiada w ten sposób: „Odpowiadając na pismo z dnia 18.10.2013r. Zarząd Spółdzielni Mieszkaniowej informuje, że przy ulicy Spółdzielczej 
i Drzymały znajdują się 53 miejsca parkingowe i 13 garaży, ponadto są dodatkowe miejsca parkingowe wzdłuż ulicy Drzymały i Mestwina. Ze względu na ukształtowanie zabudowy oraz infrastruktury nie ma możliwości stworzenia żadnego nowego parkingu”. Faktem jest, że tam jest bardzo gęsta zabudowa na Osiedlu Spółdzielczym, chcąc wygospodarować tam większą ilość miejsc parkingowych, to trzeba byłoby polikwidować część zieleńców i nawet powycinać drzewa, na co z kolei mieszkańcy nie bardzo mają ochotę, bo też nie będą mieszkali na betonowej pustyni. Nie ma dzisiaj Dyrektora Rekowskiego, który służbowo wyjechał do Warszawy, natomiast rozmawiałem z nim wczoraj i są takie propozycje jeżeli chodzi o ulicę Mestwina, wprowadzić ruch jednokierunkowy na odcinku od CEW-u do Świętopełka, co pozwoliłoby na wygospodarowanie tam miejsc parkingowych nawet przy skośnym parkowaniu, ewentualnie zastanawiają się też nad skośnym parkowaniem na tym ciągu ulicy Mestwina, to, co wyznaczyliśmy tam jedną stronę do parkowania, natomiast jest to prawie niemożliwe, bo trzeba byłoby wyciąć drzewa, druga sprawa jest tam dużo wjazdów na posesje. Czyli ten element nie wchodzi w rachubę. Natomiast wydaje mi się, że jakimś takim rozsądnym krokiem byłoby wprowadzenie tego ruchu jednokierunkowego na odcinku od dawnych młynów do Świętopełka.
Ja myślę, że my dzisiaj i tak nie podejmiemy żadnej decyzji, natomiast musielibyśmy wyrazić opinię chociażby dla Wydziału Gospodarki Komunalnej, który by do tego przystąpił. Jedno wiemy na pewno, na Osiedlu Spółdzielczym nie ma możliwości wygospodarowania dodatkowych parkingów, teren, na którym jest parking Policji, który podobno jest zawsze pełen, to jest własność Skarbu Państwa, czyli miasto nie ma możliwości ingerencji w ten parking, teren, na którym dotychczas parkowano, ten plac węglowy przy dawnej kotłowni osiedlowej został sprzedany osobie prywatnej i tam jest ogrodzony, czyli też nie ma możliwości wejścia, był to majątek ZEC-u, w momencie, kiedy przejmowała ZEC firma „Petek”, to przejęła z całym dobrodziejstwem inwentarza, czyli łącznie
 z osiedlowymi kotłowniami i miała prawo tym dysponować.
· Przewodniczący Edward Gabryś – ja miałbym taką propozycję, bo niechciałbym, żebyśmy my, jako radni, żebyśmy uszczęśliwiali mieszkańców, gdzie ma być ten parking, jako ma być parking, czy w ogóle go nie ma być. Jest tam Samorząd Mieszkańców i niech Samorząd Mieszkańców wypowie się sam, czy zwoła zebranie z mieszkańcami i potem niech nam przekaże stanowisko, wówczas dopiero byśmy mogli na ten temat dyskutować. Ja uważam, że to tak wchodzimy kijem w mrowisko pomijając Samorząd Mieszkańców Osiedla.
· Radna Gabriela Wegner – Samorząd Mieszkańców musi wiedzieć, jakie tereny należą do miasta, gdzie by można ten parking zlokalizować. Jeszcze mam pytanie, tam przy ulicy Towarowej po lewej stronie, blisko Osiedla Spółdzielczego, dużo bliżej, jest taka stara kamienica, ona się chyba rozsypuje, z przodu z dużym trawnikiem, czyja to jest własność, czy miasta?

· Przewodniczący Antoni Szlanga – nie, jest to własność prywatna.

· Radny Stanisław Kowalik – chciałem tutaj poprzeć kolegę Gabrysia, bo zamysł jest na tyle tutaj racjonalny i to miejsce, które przez Wydział jest wskazane, mianowicie na ulicy Mestwina od starych młynów, to rzeczywiście należałoby się zastanowić, czy dalej mieszkający kierowcy byliby na tyle zadowoleni, żeby gdzieś tam jeszcze odprowadzać auto i tam parkować. Natomiast mieszkańcy na takim zebraniu wskazaliby najwłaściwsze miejsce, bo mają najlepsze rozeznanie i Samorząd by podjął decyzję, a my wtedy byśmy tutaj do tego się odnieśli w ten, czy w inny sposób.
· Przewodniczący Antoni Szlanga – czyli tak, nie będziemy głosowali wniosku, ja natomiast proponuję taki zapis, że kierujemy sprawę do Samorządu Mieszkańców Osiedla Nr 8 w celu wypracowania opinii wspólnie z mieszkańcami Osiedla Spółdzielczego. Nie będziemy tego głosować, tylko kierujemy ten zapis na ręce kolegi Leszka Peplińskiego.

Połączone Komisje: Gospodarki Komunalnej i Mieszkaniowej oraz Rewizyjna proszą Przewodniczącego Samorządu Mieszkańców Osiedla Nr 8 o wypracowanie wspólnie 
z mieszkańcami Osiedla Spółdzielczego opinii dotyczącej stworzenia nowych miejsc parkingowych w okolicach wymienionego Osiedla.

- przyjęto przez aklamację.

Przewodniczący Antoni Szlanga – trwają prace nad regulaminem utrzymania czystości, o czym wszyscy wiemy, one są jeszcze w tej chwili w powijakach, tak, że przy następnej okazji poinformuję o postępach prac, prawdopodobnie według zamysłu Wydziału Komunalnego będziemy to przyjmowali w styczniu lub w lutym.

Chcę poinformować, że prawdopodobnie pojawi się autopoprawka uchwały na sesji dotycząca wpisu do obowiązującej Strategii Miasta, zaraz powiem o co chodzi. Chodzi o to, że Spółdzielnia Mieszkaniowa ma możliwość pozyskania 5, a nawet więcej milionów złotych na prace dociepleniowe, te elewacyjne docieplenia z Funduszu Jessica, jest to dla nich o wiele korzystniejsze, niż zaciąganie kredytów w bankach komercyjnych, ale musi być zapis w naszej Strategii. Prezes Spółdzielni, czy Zarząd Spółdzielni wystąpił z taką propozycją i Wydział Programów Rozwojowych, czyli kolega Dyrektor Kamiński ze swoim zespołem przygotowuje taki projekt uchwały. Ja przypominam, że już dwukrotnie przyjmowaliśmy takie zapisy, jedna sprawa dotyczyła kardiologii szpitala, druga dotyczyła ronda biszkoptowego, czy powiedzmy tych zdegradowanych terenów poprzemysłowych, tak, że sądzę, że nikt z radnych nie będzie miał tutaj obiekcji, tym bardziej, że nie jest to związane w żaden sposób ze skutkami finansowymi dla naszego budżetu.
Jeszcze tak informacyjnie też, otóż zgodnie z planem pracy Komisji Rewizyjnej odbyła się kontrola sprzedaży mieszkań w ZGM, pracował zespół w składzie: Renata Dąbrowska, Krzysztof Haliżak, Stanisław Kowalik i ja jako kierujący tym zespołem, mamy parę danych statystycznych, ta informacja będzie na sesji. Chcę powiedzieć, że kontrolując biuro, bo praktycznie w tej chwili to mogliśmy tylko oprzeć się na tym, co zostało sprzedane, ilu jest chętnych, jakie są oczekiwania, ile jest na przykład mieszkań zablokowanych ze względów proceduralnych, które nie mogą być w tej chwili sprzedane, ale to jest statystyka. Pracują tam trzy osoby, miesięcznie przyjmują średnio pięciu interesantów. Nie są to osoby, które zostały dodatkowo zatrudnione, tylko są to osoby oddelegowane z Wydziałów Ratusza, głównie z GP, tak, że nie wiązało się to z jakimś dodatkowym zatrudnieniem, tylko po prostu oddelegowaniem na czas tej sprzedaży mieszkań.
Jeszcze jedna sprawa, przypominamy sobie, że kilka kadencji temu, może dwie, trzy kadencje właściwie temat wracał, dyskutowaliśmy o otwarciu boisk szkolnych, że boiska szkolne praktycznie poza godzinami lekcyjnymi są zamknięte, niedostępne. To też nie będziemy tutaj decydować o tym, ale też daję jako materiał do przemyśleń. Otóż wówczas powiedziano nam, zresztą taka była informacja i to jest zgodnie z ustawą, że za boisko szkolne odpowiada dyrektor szkoły, jest wprawdzie ubezpieczenie, ale jeżeli by się coś stało, to kwestia zabezpieczenia, jeżeli będą dzieci, czy młodzież bez dozoru, to wówczas dyrekcja tak, czy owak ponosi odpowiedzialność. Otóż pojawiła się taka oto możliwość, żeby boiska szkolne wydzielić z terenów szkolnych, wówczas miasto przejmuje odpowiedzialność w ramach swojego ubezpieczenia, ale wówczas byłaby taka możliwość, że te boiska byłyby ogólnodostępne. Temat, który uważam, że można byłoby przemyśleć, ja osobiście proponowałbym skierować go do Komisji Edukacji, żeby Komisja Edukacji nad tym się zastanowiła i wypracowała jakieś wnioski, zalecenia, czy ewentualnie propozycje dotyczące już zmian formalnych. Może też Komisja Kultury i Sportu. Czyli kierujemy tą propozycję, czy tą możliwość do przedyskutowania w tych wymienionych obu Komisjach, czyli Komisji Edukacji i Komisji Kultury i Sportu.
· Przewodniczący Edward Gabryś – to nie jest takie proste z tego względu, że teraz odpowiada dyrektor szkoły nie zatrudniając żadnej osoby względnie wykorzystując woźnego, pełniącego obowiązki nad tym boiskiem w godzinach jakichś. Teraz jeżeli to będzie miało być tak, jak mówimy, pomysł jest dobry, ale wiąże to się z etatem, bo musi tam być osoba. Weźmy boisko, abstrahuję od tych wszystkich pozostałych, ale to najbardziej znam, nowe boisko przy Zespole Szkół Nr 7…
· Przewodniczący Antoni Szlanga – to jest „Orlik”, tam jest osoba zatrudniona, bo musi być.

· Radna Gabriela Wegner – natomiast na boisku szkolnym, które będzie ogólnodostępne, też powinna być osoba, bo tak, czy owak wypadki się zdarzać będą, a dzieciaki, jak to dzieciaki, jak się nawet coś stanie, to po prostu czmychną, większość dzieci tak robi i wtedy będzie ta odpowiedzialność naprawdę bardzo duża.

· Radny Stanisław Kowalik – oprócz wypadków również będzie i dewastacja obiektów, bo jeśli nie będzie kontroli pełnej nad tą młodzieżą, to będą przychodziły grupy nie tylko korzystające 
z zabawy, czy też z urządzanych różnych imprez sportowych, ale również po to, żeby zniszczyć, bo przecież z doświadczenia wiemy wszyscy, że są takie grupy młodzieży, które tylko i wyłącznie chodzą po to, żeby ubawić się, ale pod kątem zniszczenia czegokolwiek.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – ja chcę tylko przypomnieć tak, że w ubiegłym roku, właściwie w tym roku skończyli, Spółdzielnia Mieszkaniowa urządziła boisko do gry w piłkę nożną przy bloku Książąt Pomorskich 28, tam nie ma żadnego dozoru, są bramki, są urządzenia, te piłkołapy i jest możliwość grania, tam przychodzi młodzież i się bawi po prostu, po prostu gra. Z tego, co wiem, ci, którzy jeździli do Emsdetten, tam żadna szkoła nie ma płotu, a boiska są ogólnodostępne do późna w nocy. Nie wiem, czy my musimy od razu zakładać, że coś takiego złego się stanie.
· Radny Grzegorz Wirkus – ja myślę, że musimy tutaj posilić się jakąś poradą prawną, czy możemy to wydzielić i nie musi być nad tym żadnej osoby, bo myślę sobie tak, że na placach zabaw też nie mamy zatrudnionych żadnych osób i dzieci, jak się coś stanie, też miasto jest ubezpieczone i dzieci ewentualnie odszkodowania dostają. Jeżeli rodzice decydują się posłać dzieci na boisko bez opieki, to jak gdyby rodzice decydują o tym, więc gdyby to działało na takiej zasadzie, jak place zabaw, to myślę, że jest to możliwe.
· Przewodniczący Antoni Szlanga – jeszcze przypomnę jedną rzecz, mam najbliżej do Szkoły Podstawowej Nr 5, gdzie niezależnie od tego, czy jest płot, czy jest furtka, to i tak po południu dzieci tam grają, czyli usankcjonujmy to.

· Radny Krzysztof Haliżak – właśnie kolega Grzegorz, że tak powiem, wyjął mi z ust to, co chciałem powiedzieć, ale to samo jest z boiskiem przecież w Lasku Miejskim, też jest ogólnodostępne i te bramki jak pamiętam od dziecka, to do dzisiaj stoją, więc gdybyśmy nawet zatrudnili tego, który pilnuje, to kiedy on przyśnie, to kto jego będzie pilnował? Poza tym jest taka sytuacja, teoretycznie mamy Straż Miejską, więc myślę, że…

· Przewodniczący Antoni Szlanga – w każdym razie, żeby skończyć temat, mówię, otworzyłem tutaj temat celowo rzucając go, Państwo uznajecie, że można na ten temat dyskutować, czy tak? Formalnie wydzielenie tych terenów to jest zabieg, który zależy od woli Rady. Temat rozpoznawałem i nie ma żadnego problemu, następuje użyczenie dla szkoły w godzinach pracy szkoły, natomiast po godzinach pracy szkoły zdejmuje się odpowiedzialność z dyrekcji szkoły za to, co tam się stanie i ponosi odpowiedzialność miasto, tak wygląda to od strony prawnej. Tak, czy owak uważam, że jest to temat, nad którym warto się pochylić. Mówimy, tu nie ma boiska, tam byśmy musieli budować, ale przecież są boiska, tylko je udostępnić.
Radny Krzysztof Haliżak – czy miasto jest ubezpieczone jeśli chodzi o odszkodowania za uszkodzone auta, albo za nieposypane chodniki, złamane nogi…

· Przewodniczący Antoni Szlanga – to na pewno, natomiast jeżeli chodzi o auta, to nie odpowiem. Jeżeli chodzi o wypadki w przypadku oblodzenia chodnika, jeżeli ktoś złamie nogę 
i udowodni, że tam nie było posypane, to ubezpieczyciel wypłaca odszkodowanie i dochodzi od miasta zwrotu.

· Radny Grzegorz Wirkus – dokładnie to wygląda w ten sposób, że firma, która wygrała przetarg na odśnieżanie musi być ubezpieczona i to ona w tym momencie, jej ubezpieczycie odpowiada, bo ja przerabiałem taki temat pracując w Biurze Poselskim.
Radna Gabriela Wegner – w sprawach bieżących chciałabym zwrócić uwagę raz jeszcze na Geofizykę Toruń, która wjeżdża ludziom, robie te swoje wstrząsy, badania, pomiary ciężkim sprzętem w odległości 20, maksymalnie 30 metrów od budynków i pytanie, jak dojdzie do pęknięć, to kto będzie za to odpowiadał? To pierwsze pytanie.

Drugie pytanie, mówię to, o co pytają ludzie, podobno Geofizyka Toruń chce wyceniać szkody zimą, jak będzie śnieg, jak nie będzie widać. To się dzieje na Asnyka, to się dzieje na Zamieściu, tam ludzie Geofizyce Toruń wyrazili zgodę, ale na położenie kabla, nigdzie nie było mowy o jakichkolwiek wibratorach, wstrząsach, nigdzie nie było mowy o wjeździe sprzętu ciężkiego, a na przykład taki sprzęt ciężki, każdy po 30 ton, cztery takie wjadą w odległości 30 metrów od budynku 
i zaczyna się to wszystko trząść, to siadają fundamenty i wszystko.
Proponuję, żeby się Burmistrz zainteresował, w jaki sposób są przeprowadzane pomiary. Powiem więcej, na ulicy Asnyka w odległości około 10 metrów od nowych domów, które będą miały pęknięcia, to kto będzie odszkodowania płacił?

Prosiłabym o pytanie do Burmistrza, czy mają zgodę na wjazd sprzętu ciężkiego i przeprowadzanie tych badań, bo oni mają tylko zgodę od ludzi na położenie kabla.
· Radny Stanisław Kowalik – czy na sesji na pytanie radnej Błoniarz-Górnej nie odpowiedział? Z tego, co sobie przypominam, to na sesji Burmistrz odpowiedział na zadane takowe pytanie, że zainteresuje się tym tematem i będzie rozmawiał z przedstawicielem Geofizyki.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – proponuję trochę to odwrócić, nie, żeby Burmistrz się skontaktował, ponieważ obiecał, że będzie rozmawiał z Geofizyką, tylko żeby poinformował na sesji o tych wszystkich sprawach.

Połączone Komisje: Gospodarki Komunalnej i Mieszkaniowej oraz Rewizyjna proszą Pana Burmistrza o poinformowanie na najbliższej sesji Rady Miejskiej o przeprowadzonych rozmowach przeprowadzonych z Geofizyką Toruń oraz o ich wyjaśnieniach, dotyczących wjazdu ciężkiego sprzętu bez zgody mieszkańców.

- 13 głosów „za” (jednogłośnie).
· Radny Stanisław Kowalik – oni rzeczywiście posiadają bardzo ciężki sprzęt, ponieważ główną bazą w tej chwili jest firma Mostostalu i ja często widzę jakim dysponują sprzętem ciężkim, tak, że naprawdę rzeczywiście to trzeba sprawdzić.

Przewodniczący Antoni Szlanga – w tej chwili poproszę Dyrektora Kamińskiego o poinformowanie o działaniach, które mają być podjęte w zakresie gospodarki wodami opadowymi i może jeszcze o tym pakiecie, który został wynegocjowany w ramach MOF-u.

· Dyrektor Tomasz Kamiński – ja wszyscy doskonale wiedzą, od jakiegoś czasu toczą się rozmowy i negocjacje pomiędzy grupą negocjacyjną z ramienia Miejskiego Obszaru Funkcjonalnego a Samorządem Województwa Pomorskiego, już odbyła się w ubiegłym tygodniu droga runda negocjacji. W wyniku prowadzonych rozmów udało się wynegocjować na razie wstępną liczbę, czy wstępne przedsięwzięcia, które będą rekomendowane do dofinansowania w ramach formuły tak zwanych zintegrowanych porozumień terytorialnych dla Miejskiego Obszaru Funkcjonalnego Chojnice-Człuchów.
Jeśli chodzi o te przedsięwzięcia, które bezpośrednio dotyczą miasta Chojnice i które będą rekomendowane do stanowiska negocjacyjnego, podpisanego przez dwie strony, czyli przez reprezentację MOF-u i przez samorząd województwa pomorskiego, udało się, że będą na tej liście takie najważniejsze nasze projekty, przede wszystkim inwestycyjne miejskie, i tak: Program kompleksowej rewitalizacji, czyli program gruntownych działań rewitalizacyjnych dla całego Miejskiego Obszaru Funkcjonalnego, w którego skład wchodzą jak gdyby cztery poddziałania. Pierwszym poddziałaniem jest projekt rewitalizacyjny zgłoszony i opracowany przez nas w zakresie rewitalizacji całej dzielnicy B, to jest dzielnica miejska, dzielnica B określona w studium uwarunkowań i kierunków zagospodarowania przestrzennego miasta, którą wyróżnić można obszarem znajdującym się pomiędzy ulicami Gdańską, Angowicką, Aleją Brzozową, Kaszubską, Łużycką, Dworcową, Towarową i dalej ulicą Gdańską. To jest ten cały obszar, który podlegać ma gruntownym działaniom rewitalizacyjnym w zakresie działań „miękkich”, czyli wszelkiego rodzaju problemom związanym z wykluczeniem społecznym i przywracaniem osób wykluczonych społecznie do najważniejszych funkcji społecznych w tym rejonie. To jak gdyby pierwszy element, pierwszy komponent tego projektu. Drugi komponent to takie typowo działania fizyczno-przestrznne, czyli przede wszystkim obiekt Chojnickiego Centrum Kultury, który ma pełnić jak gdyby funkcję inkubatora tych wszelkich działań miękkich, w których one się mają odbywać, to także gruntowne działania rewitalizacyjne w tych ciągach ulic najbardziej zdegradowanych przestrzennie, urbanistycznie, czyli ulica Dworcowa, Piłsudskiego, Angowicka, Świętopełka również, teraz dokładnie nie pamiętam, ponieważ te wszystkie elementy określone są w fiszce projektowej, gdyby ktoś był zainteresowany, to zapraszam do mnie i mogę udostępnić.
Oprócz tych działań rewitalizacyjnych związanych z upiększeniem tych ciągów ulic również działania związane z realizacją miejsc rekreacji, czyli placów zabaw dla dzieci, miejsc odpoczynku, niewielkich skwerków, oaz zieleni, tego typu kwestie. Dodatkowo również działania rewitalizacyjne na Wzgórzu Ewangelickim. To wszystko zostało określone, bardzo szczegółowo opisane na skutek naszej pracy, na skutek pracy Pani Marleny Pawlak, Andrzeja Ciemińskiego, Waldemara Spichalskiego, Beaty Zielińskiej z Wydziału Komunalnego, czyli można powiedzieć, że to nasz wspólny, przynajmniej na razie, sukces, że udało się, iż ten projekt będzie na tej liście rekomendowanej do formuły ZPT.
Następnym przedsięwzięciem dotyczącym nas bezpośrednio, który do tej formuły wejdzie, to projekt dotyczący gospodarki odpadami, projekt zgłoszony i wyspecyfikowany przez Zakład Zagospodarowania Odpadów w Nowym Dworze, to są wszelkie działania jak gdyby komplementarne do tego, co w tej chwili zostało zrealizowane i niezbędne do tego, aby ten obiekt, ta firma mogła dalej prawidłowo funkcjonować i aby mogła wypełniać swoje kompleksowe zobowiązania dotyczące akcesji do Unii Europejskiej.
Potem projekt dotyczący transportowych węzłów integracyjnych, jeśli chodzi o nasze miasto, tutaj mamy taką opinię bezpośrednio z Gdańska, iż w zasadzie najważniejszym elementem tego projektu jest nasz chojnicki dworzec z całego MOF-u i być może prawdopodobnie tylko ten dworzec w połączeniu z dworcem, czy terenem wokół dworca człuchowskiego będzie przedmiotem zawartego porozumienia. Oprócz działań typowo związanych z przebudową, modernizacją budynku dworca i bezpośredniego otoczenia tego budynku przewidujemy tam również realizację ścieżek rowerowych również na terenie naszego miasta w ciągach ulic Dworcowa, Kaszubska, Łużycka, Brzozowa, Wyszyńskiego, który to ciąg da możliwość połączenia bezpośrednio z Parkiem 1000-lecia i innymi ścieżkami rowerowymi, które są zrealizowane w naszym mieście i dalej jak gdyby kompleksowo umożliwią połączenie ze zrealizowanymi ścieżkami już w bezpośrednim rejonie Chojnic, w całym MOF-ie, myślę tutaj przede wszystkim o Kaszubskiej Marszrucie, jak również o połączeniu ścieżką rowerową w kierunku Człuchowa i w kierunku Charzyków. Zapomniałem, ulica Towarowa również, aby umożliwić możliwość połączenia tą ścieżką rowerową poprzez ulicę Towarową bezpośrednio z ulicą Tucholską i Gdańską, dalej z planowaną ścieżką w kierunku Rytla.
Potem projekt dotyczący zmiany przebiegu obecnej drogi wojewódzkiej nr 212, jest to również projekt, który uzyskał rekomendację do podpisania porozumienia w ramach formuły ZPT. 
W protokole, który otrzymałem wczoraj bezpośrednio ze spotkania z drugiej rundy negocjacyjnej w Gdańsku wynika, że ta inwestycja uzyskała pozytywne stanowisko, które znajdzie najprawdopodobniej finał w postaci stosownego listu intencyjnego, sygnowanego przez obie strony, a jednocześnie znajdzie się w Zintegrowanym Porozumieniu Terytorialnym. Państwo doskonale już wiecie, Burmistrz już podejmuje pewnego rodzaju działania związane z zawarciem stosownej umowy partnerskiej, czy porozumienia partnerskiego z Samorządem Województwa Pomorskiego oraz Generalną Dyrekcją Dróg Krajowych, które to porozumienie, mamy taką nadzieję, określi również sposób finansowania wkładu własnego do tej inwestycji, który jakoś tam na razie wstępnie został przyjęty na poziomie wprost proporcjonalnym, po równo dla każdej ze stron przyjęliśmy, że 2.000.000 zł miasto Chojnice, 2.000.000 zł Samorząd Województwa Pomorskiego i 2.000.000 zł Generalna Dyrekcja Dróg Krajowych i Autostrad, pozostała kwota to kwota, o którą ubiegamy się o wsparcie z budżetu Unii w ramach formuły ZPT.
Ten ostatni, który zostawiłem na koniec, który miał być tutaj głównym przedmiotem dzisiejszego spotkania, to projekt dotyczący gospodarowania wodami opadowymi i roztopowymi, który został nazwany w naszej fiszce projektowej „Poprawa gospodarki wodami opadowymi i roztopowymi na terenie Miejskiego Obszaru Funkcjonalnego Chojnice-Człuchów”.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – ja chcę przypomnieć, że pracował zespół, który miał ustalić kolejności opracowywania projektów ulic i realizacji ulic, tam w pierwszym punkcie znalazł się taki oto zapis, że należy przeprowadzić szczegółową inwentaryzację stanu urządzeń podziemnych, głównie dotyczących deszczówki i kanalizacji sanitarnej.

· Dyrektor Tomasz Kamiński – jeśli chodzi o zakres i formułę tego działania, dotyczy ono przede wszystkim ograniczania zagrożeń naturalnych oraz retencjonowania wody i racjonalnego zagospodarowania wód opadowych i roztopowych. Uważam, że z naszym projektem, który opracowaliśmy wspólnie z Dyrektorem Rekowskim, wpisujemy się wprost literalnie, idealnie główne założenia tego działania i takie moje osobiste wrażenie, że to jest jeden z najpewniejszych projektów, na który prawdopodobnie otrzymamy dofinansowanie, bardzo spodobał się 
i pozytywne podejście pracowników i Dyrektora Departamentu, który się bezpośrednio tymi sprawami zajmuje w Urzędzie Marszałkowskim w Gdańsku. W zakresie tej fiszki projektowej wchodzą działania dotyczące miasta Chojnice oraz miasta Człuchów, chcę, żeby wszyscy wiedzieli, tylko i wyłącznie naszych dwóch ośrodków miejskich, nie weszła w to Gmina Chojnice, nie weszła w to Gmina Człuchów, chociaż były możliwości, aby oni również skorzystali i byli w tym projekcie uwzględnieni.
Jeśli chodzi o miasto Chojnice przyjęliśmy, że przedmiotem projektu realizowanego w ramach tego przedsięwzięcia będą takie działania, ja może przeczytam wprost sześć działań, które zostały przyjęte w fiszce, żeby czegoś nie pominąć:

1. Przebudowa ujścia wód deszczowych znajdujących się przy ulicy Mickiewicza wraz z montażem separatora i piaskowników oraz przebudową kolektora do ulicy Zielonej.

2. Przebudowa układu kanalizacyjnego wód deszczowych znajdujących się od Alei Matki Bożej Fatimskiej, ulica Pokoju Toruńskiego do ulicy Mickiewicza.

3. Budowa grawitacyjnego kolektora deszczowego zlokalizowanego na odcinku od Parku 1000-lecia do ulicy Okrężnej. Czyli ta duża inwestycja strategiczna łącząca Park 1000-lecia z kolektorem w ulicy Okrężnej, ta, która miała być realizowana przy pomocy tego wielkiego przewiertu, jednak wtedy się nie udało, bo po prostu nie dostaliśmy dofinansowania na ten zakres przedsięwzięcia, jedynie na część drogową.
4. Zbiorniki retencyjne w rejonie Działkowej i Brzozowej.

5. Kolektory deszczowe w ciągach ulic.

6. Zagospodarowanie wód deszczowych z 14 Lutego, Wyszyńskiego, Miłosza wraz z budową zbiorników retencyjnych.

Tak, że główne założenia to przede wszystkim ochrona i stworzenie kompleksowego, sprawnego systemu ochrony przed powodzią, retencjonowanie, gromadzenie i opóźnianie zrzutu wód deszczowych i roztopowych, jak również kwestie związane z oczyszczeniem, największym naszym problemem, oczyszczeniem wód deszczowych i roztopowych, spływających do Strugi Jarcewskiej, bo bezpośrednio wpływa na zagrożenia dla terenów położonych na terenie Gminy Chojnice Jeziora Wegner i Jeziora Charzykowskiego
Jeszcze bardzo ważne to wartość projektu, wartość wyszacowana wstępnie około 47.000.000 zł dla nas, całkowita wartość. 15% dofinansowania.

· Radny Marian Rogenbuk – ile kilometrów kolektorów deszczowych w ramach tego programu zostanie wbudowanych w ulice?

· Dyrektor Tomasz Kamiński – nie odpowiem jeszcze na to pytanie, ponieważ jak gdyby pierwszym etapem tego przedsięwzięcia, tego projektu jest opracowanie szczegółowych przede wszystkim koncepcji projektowych dla poszczególnych działań, wówczas dopiero będziemy mogli mówić i jakichś konkretnych liczbach. Ja wiem tylko tyle, że musimy zrobić duże zbiorniki retencyjne na przykład w terenach, które są już od dawna rezerwowane pod tego typu cele, na przykład na południe od Alei Brzozowej pomiędzy Prochową a Angowicką i 14 Lutego, to jest jeden teren, mogę określić jakoś dosyć dokładnie długość tej rury, tego wielkiego przebicia pomiędzy Parkiem 1000-lecia a ulicą Okrężną, ale pozostałe kwestie dopiero określą dokumentacje koncepcyjne, potem projektowe.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – chcę przypomnieć, że chyba na którejś z ostatnich sesji przyjmowaliśmy uchwałę o przekazaniu przez Agencję Nieruchomości Rolnej tego terenu 
i w wyniku tej uchwały, w wyniku naszych działań już zostały wypowiedziane umowy dzierżawy dla użytkowników tego poldera, bo tam ludzie obkaszają po prostu te trawy i używają to jako paszę, umowy zostały wypowiedziane, czyli jest to sygnał, że coś się będzie działo i ten teren uzyskamy, co jest bardzo ważne, bo proszę zwrócić uwagę, że w momencie, kiedy przystępowaliśmy do realizacji Parku 1000-lecia, to mówiło się równolegle o zabezpieczeniu przed zalaniem i to jest właśnie to. Ten polder będzie wykorzystany jako teren zalewowy przy odpowiednim systemie jazów i zasuw, które będą uniemożliwiały wpływ nadmiernej ilości wody na teren Parku. Jest to teren około 4 ha.

· Radny Józef Skiba – jeżeli chodzi o zbiornik retencyjny, to mnie się wydaje, że to nie będzie takie proste, bo wiemy już z poprzedniej kadencji ile było problemów, jak tylko woda się podniosła równo z brzegami tych rowów, wszystkie posesje na ulicy Działkowej i od strony Brzozowej, również od strony Angowickiej były zalane. Najbardziej cierpiał na tym ten ogrodnik z ulicy Działkowej, jego cała praca roczna poszła zawsze na marne. Również wszystkie piwnice w budynkach były zalane i przypuszczam, że jeżeli teraz tam ma być zbiornik retencyjny, to ja sobie nie wyobrażam, jeżeli tam nie będą wykopy jakieś zrobione, bo jeżeli to będzie w tym stanie, w jakim jest, to jest to niemożliwe, bo wszystkie posesje naokoło, okalające te działki będą zalane.
· Przewodniczący Antoni Szlanga – pytałem zarówno Dyrektora Rekowskiego, jak i Dyrektora Domozycha, czy są jakieś projekty na ten zbiornik retencyjny. Na razie nie ma, jest tylko koncepcja, która mówi o tym, że ten teren będzie wykorzystany jako zbiornik retencyjny przeciwko zalewaniu Parku 1000-lecia.

· Radny Krzysztof Haliżak – mam takie pytanie, chciałbym się dowiedzieć jaki jest skład reprezentacji tego MOF-u, chciałem się dowiedzieć, ta wartość projektu, te 47.000.000 zł to nie jest tylko Chojnice, ale również Człuchów? Kolejne pytanie, mówimy o tym, że to tak, jakby trzy punkty, czyli rewitalizacja, gospodarka odpadami i te węzły transportowe, czy one będą oddzielnie punktowane i to będzie na zasadzie takiej, że na przykład na transport dostaniemy więcej kosztem na przykład tej rewitalizacji, czy to będzie proporcjonalnie, jeżeli dostaniemy, to proporcjonalnie porozdzielane.
· Dyrektor Tomasz Kamiński – jeśli chodzi o te sposoby, ewentualne możliwości dofinansowania poszczególnych projektów, to my naprawdę jeszcze nic nie wiemy. Z informacji, które dostajemy w Gdańsku wiemy, że odbywa się to w ten sposób, że poszczególne projekty będą na pewno jakoś hierarchizowane i na pewno to będzie również przedmiotem negocjacji. Nie mamy żadnych informacji co do tego, o jakich my w ogóle kwotach rozmawiamy, tego nie wiemy.
 Z nieoficjalnych informacji wiemy na przykład, że 300.000 zł, ale to są nieoficjalne informacje, że taka kwota ma być na rewitalizację na całe województwo. Trudno powiedzieć, co z tego koszyka w tej chwili pierwszego będzie realizowane, co nie będzie, albo które przedsięwzięcie będzie na początek, które później.
· Radny Krzysztof Haliżak – może być taka sytuacja, że na przykład inny Obszar Funkcjonalny, na przykład bliższy Marszałkowi dostanie na infrastrukturę, a jakieś ochłapy zostaną z tej puli na przykład na działania typu upiększanie elewacji, więc rzucimy na peryferie województwa, czyli do Chojnic.

· Dyrektor Tomasz Kamiński – też z nieoficjalnych informacji wiem, że podobno przyznawanie środków na poszczególne MOF-y nie będzie się odbywało na zasadzie takiej, że z danego MOF-u będą wyjmowane te najlepsze projekty, tylko Samorząd Województwa Pomorskiego będzie sobie jak gdyby z terenu całego województwa, z wszystkich MOF-ów wybierał te najlepsze, które powinny zostać zrealizowane w ramach formuły ZPT.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – chcę przypomnieć, że poprosiłem Pana Dyrektora Kamińskiego o informacje, nie dyskutujmy na ten temat za wiele, bo też niewiele tutaj może na ten temat powiedzieć. Głównie chodziło mi o ten ciekawy projekt dotyczący gospodarki wodami opadowymi, bo to nas, jako Komisję Komunalną, najbardziej interesuje i jeżeli tu się pojawia jaskółka, to jest to jakieś takie załatwienie naszych wieli postulatów, gdzie dyskutowaliśmy nie raz na Komisji Komunalnej i na sesjach też mówiliśmy o tym. Jest to jaskółka wskazująca na to, że będziemy może mogli ten temat zrealizować.
· Radny Marian Rogenbuk – czyli nie ma sytuacji takiej, że województwo ma „x” miliardów złotych, powiedzmy 5 miliardów, z tego na Chojnice 200 i teraz dopiero siadamy, myślimy.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – sądzę, że na ten temat też Burmistrz będzie mówił na sesji, bo to jest taki temat świeży.

· Dyrektor Tomasz Kamiński – w skład reprezentacji MOF-u wchodzą szefowie, czy włodarze wszystkich samorządów wchodzących w skład Miejskiego Obszaru Funkcjonalnego, czyli Burmistrz Chojnic, Burmistrz Człuchowa, Wójt Gminy Człuchów, Wójt Gminy Chojnice, Starosta Chojnicki, Starosta Człuchowski, oprócz tego przedstawiciele organizacji pozarządowych, organizacji pracodawców.

· Radny Krzysztof Haliżak – jeszcze takie pytanie, kiedy będzie wiadomo coś więcej, bo na razie to jest na etapie chciejstwa, a kiedy będą konkrety?

· Dyrektor Tomasz Kamiński – nie wiemy naprawdę.

· Radny Grzegorz Wirkus – ja na zakończenie chciałem wyjść z takim apelem do koleżanki radnej i do kolegów radnych, ponieważ pracowałem dosyć długo nad stworzeniem projektu chojnickiej Karty Dużej Rodziny i to ma się niebawem urodzić, ale z wypowiedzi Pana Burmistrza na konferencji prasowej niektórzy zrozumieli, że ta Karta będzie dotyczyła tylko osób podległych, czy będących beneficjentami MOPS-u. Otóż mój zamysł i projekt był przygotowany 
w ten sposób, że ma to być nagroda za wielodzietność, a nie wspomaganie ubóstwa. Chciałbym koleżankę i kolegów radnych prosić o poparcie takiego projektu, bo chciałem w ten sposób jak gdyby docenić rodziny, które podjęły ten trud i wychowują więcej niż trójkę dzieci, bo to ich dzieci kiedyś będą pracowały na nasze emerytury i nawet ta Karta, która jest jakby tylko symbolem takiego wsparcia dla tych rodzin za ta wielodzietność, niech będzie takim pierwszym krokiem w naszym samorządzie, że chcemy jednak pamiętać i dbać o te rodziny.
Z uwagi na wyczerpanie porządku wspólne posiedzenie Komisji zakończono.
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